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KURYER LITEWSKI
w W ilnie w  Piątek dnia 10 Lutego v. s. 1822 roku.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e * "Wyrzucają, ale czerw ien i w szy stk ie  m ieysca  na  
skórze, k tórych  się dotykaj a n aw et czasem  m iey -

M f c V «  l S i r a ' M M - W “ lkl' Ł *'S» lakieru . «  pom oc, nledokwasu miedzi lub 
1 ] \ V \ \  T tt . . arszciiiku dochodzić go.

Jf a rsza w a  d n ia  i 4  lu te  go.
{ - Kur. Ił arsz.) W krótce spodziewanem jest

.{vu,,.b„w,u/Ur O J.r< / L/lUlU-

wróciJ f  duVVa r sra u y ™  * * * * *  V
Kra znowu w znaczney ilości płynie na W iśle. 

Ra V 1 danym wczoray w głównym ratuszu 
'varzvsfySC £ b?§lch ’ zostających pod opieka To- 
° tsYik w  JT oczynnosci, było osób około" 4oo. 
" V w v  , vn'X W aami°cie, piękny i koszto­
wego 7 pjlvri , obraz- Karawana, która przyszła po 
chius|,,; bin., by la bardzo liczna, posłowie Cesarza 
1°Whli 6)0 dokładnością gustown3'ch ubiorów ce-
trJumVJi n!osły  wielbłądy, poczein marszj "ualny nastąpił.
' nn Z ? ,a *P°d ,prassY litograficzney JP. Knus- 

' a n,.uzvKa ppd tytułem: Zbiór n a y>lotoS 7 lv /, i ' ” «  Lj L u i c r n :  j^oior n a y -
ąhicU w  „ o  uW .czasie tegorocznych  z a p u s tn a  

,l°śu  p r zy ję ty c h  \ g ra n S ch a  m ile  od p u b l ic z -

- • “  for-tePiano przez C. F. Kra/d. 
tw-, r r ybunał cyw ilny  le y  in s ta n c j i  woiewód

m azow ieck iego  ukończą* y e ,
8°Wvcli W r ó o n  lu/- 107 mass konkur-

ycii. vV o,t? u zas dwóch |at poprzednich w y- 
na rzecz w ierzycieli „ l • • , lLl^ lL

L, •, re v zpoa adm in istracy i sa-

| ; ? y ,  » * * - «  . t ó o m u 4 « h  L R  w 7
f 1 hypoteumy priyjąl c^ au ośc i w  r o , \ Y

• t j l "łó 'v  " la s n o ś c i'  P o lI t  p w r 51,6 Xi;iS nowych 27. 7
i fe tu r y - ;  otworzy^ w ‘ Warszawie'' .? ie.rai£cŁiey  
^ e .k c  do rozpożyczenia. memiecką bi-

?̂ wi?J ,dtlia 1ł*!iar-Cab' r nia wychodzić w W ar- 
iV tydzi<*  t0 >est w  sobotę, nowe

d°>n i rozrywce21116’' arszawianin, tygodnik mó- 1 rozrywce poświęcony.
do 1T y rzezblarz *Thorwaldsen pisał z RzV.  

A  | ) o m ! v e“ °  f  czhm ków  kom itetu  trudniącego
j i i /  i  t Wc ^  ?da JÓzela ?°niatowskiego, 
H y  n  ca łk ow ic ie  z a ,e ty  ukończeniem  t e r

f c S * *  S I e l » e ar„“  s .  ‘ f e *V > 's i J,r ,u u ,u ™ SK iego zyczen ia .
D 1/,U, ’l l a y l  m odel posagu H rab.

vva k iń  A  Io to c k ie g°> przeznaczony dla K ra-
f ^ c ó w 1?  °> -P°.SA § b,A  Jlac,er pom yśln ie przez  1 m iłośn ików  kunsztu w  ___

. 1 abrykują teraz bardzo wiele fajek z massy 
mającey podobieństwo do morskiey piany , które 
mocno woskiem napuszczają, tak. iż nim się w y­
palą, czyli okurzą, cały pokóy, gdzie się tytuńpali, 
napełniają swądem przypalonego wosku; moźnaby 
me zwazać na tę nieprzyjemność: ale para, która 
się przy spaleniu przygorzałego wosku rozwija, 
tak  ̂ ,est_ ostrą, i tak się w pewnych skutkach 
swoich do pary kwasu bursztynowego zbliża, iź 
podobnież jak t,a na płuca bardzo szkodliwy w pływ  
wywiera, kaszel, pewny rodzay sparaliżowania w  
płucach 1 puchlina w piersiach, bywaja chociaż 
poznieyszenii skutkami rzeczonego swądu.

doniesieniu, któreśmy umieścili w  prze­
szłym (N . 16 Kur. L it.)  o zniesieniu kahałow 
żydowskich w Królestwie Polskiem . nastepuia 
uwagi vv brzmieniu następującem: ”
m a i a  n n » ' M ' k a h a } ’ b jł szk°dliwy, ile żydzi 
dla nich wypadku T n im ev A tak szczęśliwego
źn a. (a) W  f a ż d e m I r a w L ^ m T  ? ^ ™  m ° l
żydów ci obierają Q r in y c h  l £ r T “ “ ! ^  
borach klassa uboższa nie ma głosu”  alent^ je^ I  
cze mniey są uważane; bogatsi i nayprzesadniey- 
si są jedynie przypuszczeni do tych urzędów 
Mają niemal absolutną przewagę nad swoimi 
współwyznawcami, a to przez znaczne summy 
któremi zarządzają, przez administracya podatków 
od żydów pobieranych, i przez roztrzyganie spo­
rów wynikających między żydami. Prawie za­
wsze są przedsiębiercami antrepryzy podatku z 
mięsa koszernego, który rząd więcey dającemu 
wypuszcza, a którą to antrepryzę kahalni, niby 
dla dobra ogółu żydowskiego, przedsiębiorą; jednak 
z tego nikomu rachunków nie zdaM- “Nikt bowiem  
nie odważyłby się żądać od nici* ożenią tychże 
nie chcąc bydz mvazanym za a i za S7t 0‘
dliw ego; z resztą , nie znają>i, u  konsumpcyi 
mięsa koszernego, jako też ilośK obiu zarzniete- 
g°, trudnoby było przyyść zn im i\o  ładu, albodo- 
Wiesdz im naymmeyszego zysku. Ze zaś znaczne 

zą iydz zyski na tey antrepryzie, dowodzi to, 
w roku 1818 płacili rządowi za podatek ko-

tvcbn y V m a z o w i e c k ^ m 370,000 zło-

ców I -i - 1 l)omyMn,e przezu is1 n,, ôsnikóvy kunsztu w Rzymie przy- 
A e . r 1!05! nakomec, iż zrobił już rys posa*m ^ aV v  "i ”. ^ ,łUUZ'-wie mazowieckiem 37o,ooo zło- 
S f t ’ kt0r5 W '  P » “>»'0»y»a końoT & “ ‘yrS , T lsł ,ch ' w  ‘" .w ie y s^ y m  zaś roki płaca

! ''spanial|," 'ef ,"1“ ‘' ' : V nowo W « i H «  fi „a L  , T °  y p0lik,ich- .Gd> l,'r "ic ™ ‘ - Pamałym domem Towarzystwa Przyja/nauk. -------------------
]• , * j — vjuj i#y iuc niie-
1 na lem tak znacznego zysku, odstąpiliby zape- 

wne tey antrepryzy innym konkurentom. Lecz  
, S(lz>ę Się te pieniądze podziały? Żydom podatków

p ie ś c i ła  dwa nader użyteczne kSżdegoTunt SZ0I}° ’ 1 tak’J ak P,aci,i P« 6 groszy
i e . C z y t H ^ r  powszechncy dogodności na- i nolo»v V l l  l t '? } '* 3*’ M Z• Ca),'i iint»epryzę 
v rniCv' . '"koni powtarzamy. ,,N ie którzy la- ' A - nic płacono, tak i teraz płaca. Ze 
K,v «r niew io.l,o- .... , ?  ,e . . rzy  zas um.eli pomnażać konsumpeya mięsa koszerne­

go, don odzi znaczna liczba zagranicznych żydów,

Ib y , ■ . .• r -"  ‘“‘ "niir. iji'ic  Kiorzy la-
a|ho _ 'ymdzac, iz niedokwas miedzi (grysz- 

óiATs użyuA /:lcjony (Scheel sche Grńn) jest tru- 
i ? ^  SpyI a,l ] ednego lub d r u g - -  •

J Lr ru n  j jest tru
sPodii * f )e^nego lub drugiego do lakierowa-

[ł)ą KiC(lv f asz v P.rzy kaszkietai h, czapkach,
^ i e i i o  *^C s Poci n i a  s t r o n a  t a k i e g o  d a s z k u  „ l^cem czole  .......... .............  i i . : . ”  . . .

. ^ieiai. - spodnia strona tak iego daszku  
W?Ł?ne m . CZ<̂ ,C »PO«*ywa, a lak ier potu na- 

*  ̂ Uie t z la â tak ow y jako śrooek g ry -
} ko spraw ia , ze skj na czole krostki

(u) Lubo ty le  osób pisało  w tey  samey m ateryi, 
m e można, jednak dosyć pisać o tych repre-
nL celu y  tylko siebie sa'nych  mieli



w  nrzeciagu  la t k ilku  tu  osiadłych. Ci żydzi bo-
iac sie abv ich  w F rusiech  lub  A u s try . m e w zię­
bi0 się, auy n- . • W arszaw ę  za m iasto
to  d .  w o jsk a  o b « I ,  *

UC1C ie w  k tó ry m b y  dw a lub p rzynaym m ey

r ą ;

™ s r lw o i , r  : s% ? y

t  t e ś rtu .  Uo nas au j  0 “ i . ]pCZ kiedytak że  obow iązani zapłacie geieit , woz J
i m aia snosób u tajen ia , iż są /.agibi­

e licą  pozos . , tępu iacym  sposobem. Leki ją się

S Ó ° S T t»  tam  * " i " '1 • “ ?>*'« “ Wdo kanału, _ >V t.kovva; a tak u zysk aw szy  x iąz-

i  { V 4  ‘w e £ ^ X t S .  “ A  ■ ' t a i ;
zg las/.asię  konseusu do handlu , lub t. p.-
dla w yro b ien ia  sobie, k ^  w prow adzem e X1ę .

d r^ sn b u  lu d n o śc i pod.tog nowego u rządzenia m e
61 i tru d n o śc i z r z ą d z i ć  m usiało tym , k tó rzy  po- 
m ało  tru d n o śc i ą chtoieli. Ula przekonania się 
dobne x iazk i u V nć podstępu, m ożna
o  p raw dzie  w y zey  w ym  fc V z W ażkami,
ik o n łro n to w ac■ P ^ J P 0” / bE e  m ożna dóyść z d a -

kw ow ania onycli dodana im  była. Było to  zro > 
kozła ogrodnikiem ; bowiem  p rzy  w y b ran iu  leg 
podatku W ykonywali ca łą  swoją potęgę nad bied- 
nieyszym i. Biada tem u! k tó ry  się odw ażył sprz* 
ciw iac ich w idokom ; rnogł bydź pew nym , ze wi? 
cey. ani/.eli by ł W stanic zapł&cićy w łoza. na
co podatku, i p rzez codzienne exekucye dręczony*®
i i • li ’ unrPifinpli n r n  tVP.ll nohoraCH'

[luuaiau, ------------- - j -
bedzie. Ileż łez w ycisnęli przy ty ch  poborac 
Ileż fam iliy  bez poduszek za exekutne wzięty o  
przez k ilka nocy spały! P rzy b ra li oni Wprawdzjf 
kilka- o so b , aby były  p rzy tom ne p rzy  rozdziać 
ten o podatku; czynili jednak to , co się im pod<>' 
bak>. M ożna sądzić, że i ten  podatek niem ało mu' 
siał bydź ko rzystnym  dla nich, gdy w iele osób f  
zł. 5oo do 1200 i w ięcey od sw ojey osoby płacą- 
P y tan i się? C zyliż w ludności przeszło 20,000 w'p 
noszącey nie znalazło siędooo iridiw iduow , którz)'! 
by b y li W stan ie  płacić rocznie po zł. a5 (żyd* 
w  W arszaw ie  p łacą  rocznie 190,000 za uwolnieni 
4o osób od z a c ią g u d o  w oyska, od tego pod at It 
oprócz starców  m ających  lat. 60, i dzieci do 10ł 
ku, n ik t nie je-t w o ln y m , naw et naylichszy  st 
żący) na cóż zatem  w ło ży ć  ty le  na jednego.

Co do sądow nictw a, n iem niey arb itra ln iep  
Stępowali. Ileż razy  nie p rzyw ołali naw et z* 
k om itych  izraelitów  przed  swoy try b u n ał?  1 kt 
by się im  sprzeciw iał? .

Oto- są n iek tó re ty lko ' czyny  kahału  dla 
b ra  ogółu żydowskiego. S ta ra li się odróżnić ^

o n su m c y ą  m ięsa  K oszcru b i  £ zk o _
i   w v s ta w ic  m o ż n a , icy*. *

nsuYncyą m ięsa koszernego - . - y -  r  ,  
ła tw o  sobie w ystaw .o  , 1 « «  -  k a .
d la og6t» t a t  s . T am »pek» a c ,a  ^a ogółu taz  sam a sp eK m u o ^  ]CsU

ilna  zrządziłay a o te m  y w y n ik ły ch  pom ię-
czy m nóz .wo bankru tów  y J . ^  tu .ze liczy m nóż wo ^ ™ . ° tu  osiid ły m r , i  że tu

y za g ran icz n y m ^ ,ey tak ; ie  Ci p rą .
ysi wrsząuzie n * c /ay m u ją  a tu teyszym  ty l-  
e w szystk ie  > J f  oStvv0‘ z laskam i, preczątka-

fak to rs tw o  i w łoczęoo viono. ^  vvniosek ,

b brZy^ c z n  żydzi um ieją p isać , a zatem  zdat- 
Zagvm i sa do handlu , nieeli w ięc 1 tu ley si się 

S  T  i om  będą użyci od kupców , odpow iem , 
dosyć znaydzie się. tu tey szy ch . k tó rzy  

o p o tra fią , a m m  w idząc, ze k u p tó jk n
cy pisać, ty lko  do ^ .̂ a  zapłm e a n ie l i  ta ^  
erze 3 lub t  razy  w iększą  za .ła tę , 5qo Jub 
rany  b u ch h a lte r, k tó ry  z po trzeby  na 
,0 zł. pob roczn ie  p rzysta je  ™  ^ .u m ia n o

-

Wybierze pr^ 7  ob>'fcf  Z a S ^ k ' f o w i n n o

ó ry m  zasługi vzaprzeczyc . . .  zaCrran iczni 
• Iko dow ieśdź ,W . z łaski kaha lnych  zaDi ^
.-dri posiadają te

I M S U W  w y n .o .v .i .s .ą

‘sra7 n o w S v c h  dowodów łatw o się będzie prze- 
z r S a l n i  byli głów niejszą przyczyną po- )nac, zekahain  y b W arszawie p„ e S, o o

inozenia e 'p ..7ey rzaw szy  spis ludności zydow - 
5w a r tą  czesc. 1 -- ) roku  1807 dostrze-
iiey  w  sto im y 1 na P r a d z e *  r  y V roku
,,„y, iż tylko 9000' ”  iS.ooo, w te-
i , 6 przyrosła ta hozba do prz ^
iznieyszem zas J u l J  ludności sainey tył-
' • “  m - s r  W a b l w a  w r. .Bo, liczyła bli- 

, . t ,  lu d n o ść  n om n ozm a

ULA 0  jf . O * C ^
od innych ' m ieszkańców  kró lestw a, aby nas m°e 
ty m  lejiiey ucisnąć. W spó łw yznaw cy ' Nie r*^ 
nas ciem iężył, niel Nasi u rb y li w łaśni bracia!, h* 
haln i to  byli! Doszły nasze użalenia do serca »*/( 
w spanialszego z M onarchów ; błogosławm y 1)**° 
tak  znakom itego dobrodzieystw a. Błagayi»X fe 
o przedłużenie dni jego, i tych , k tórzy  go 0b 
w  pracach  w spierają. U w olniaj^c nas od ^  *e 
gorszey, jak egiptskiey, zbliża nas do innych 
szkańców  poci opieką jego zostających. ,.w0£ci 

O dtąd , dla za ła tw ien ia  naszych dolegh 
udam y się do ty ch , do k tó ry ch  każdy się godny 
w a te l, udaje. Nie będzie nas odpychałVi a w j y  wv»v.j..- — jj -  1 v
szkolnik  od d rzw i izby sessyonalney, w 
kahaln i jioncz lub w ino na nasz koszty F l»  » ]
tu ń  palili. Już nic huknie dum ny s u za J ^ 
na biednego, proszącego o przedłużenie c .. <
p ła ty  p o d a tk ó w ; lecz podając prośby 
m ieyskich , każdy zadow olony odeydzife.

której
itt

A V s T B Y A. __ J
(z G az. L w ó w .) Lwów d. i 3 lutego. C. K  V j( 

kra jo w y  podał do um ieszczenia co następuje: 
dnem  z nayw iększych  dobrodzieystw  C. JV- ^  
dla G ah cy i jest założenie publicznych go** . k i 
T ak  dla podniesienia handlu  zag ran icz n a  ^ fZy 
u ła tw ien ia  w ew nętrznego  w pośród krajUi 
żują tę  p ro w in cy ą  w  różnych  k i e r u n k a c h  »
ce, i już jest 520 m il drogi g ru n to w n ie  wy-V m 
ney . D la ożyw ienia handlu w ew nętrznego  ^  
czenia już w ybudow anych gościńców , racz-Vr0^  
jaśnieyszy P an  w roku  1817 . n a y ła s k a w ie y ^ ^ ^jasm eyszy r a n  w ior.u io iy  k aiu-
zać, aby now y gościniec pod g rzb ie tem  - łj^p  
od Biały, przez Saybusz, J o r d a n ó w ,  h ą c z , ^  ( 
Sanok i Sam bor do S try ja  założono, m pfl’_
1816 na południow ey s tron ie  r°zpo< /.e ‘ „jtt1 m b ' n a  p o t i m m o w e y  si- iu iu t .  .  - pr>.
w atltono , jako to . g b S d w c . f  i
Z borów , T arnopo l, C zortków  1 f J ' e* BłJ 
B ukow iny, o raz  gościniec od K u ro w ic^1 sB ukow iny, o raz gościniec „A-onic0 J
żany  i Podhayce do M a n a s te rz y sk , p n M ,
' od B rzuchów  ie przez B ohatyn  óctJjscim ec od c rzu cn o w m  , c t r k ;1 o p ra n e 1
do S iw ki. G ościniec od Biały do S tr y y ^  1̂  pr 
w ń iey  w ybudow aney  drogi ód Chy bo(j  r ."  
hobyczy w ynosi jo  m d ' ^ 7°  ^  7‘ A

ropagacyi?! lu dność pcmnoż; ia
^ o o o - T y d i  mieszkańcy jednego wyznania li- 
. 1,000, z y • 1: s;,»o u  000, innt zas vvy-
•'9° U  g a L e ° b S o  71,000 głów , ty lk o  10,000, 
ia sk ładają  ty lko  do żydów

«• i ’■>. “ w o l‘
P od z a c i a m i  do woyska, kahalnym jedynie
^ U w t a / V b b r ,  i silą »broyna do w y « ę -

nobyczy w ynosi - 7 / -  »- 2237f'
do 1821 skończono zupełnie - J  m il n,n
dow aney d rog i i
w a n y c h  spustów  7,budow ano. ,1 J a g ,0. *  i j  
Tir.łiidniowc v s tro m e w ynosi 47 m il aa 7 ^ 0  ipołudn iow cy  s tro m e w ynosi 4 7 mil ■̂  7 .
od r. 1816 do 1821 zrobiono juz f” zbud^; 
gi, tudzież  109 m ostow  1 u d  sp 
no. T y lk o  p rzeż  znaczne w sparcie  ra ^ i ,
dowego, zdciano w tak  k rto k im  oz. - ofjy 0^. 
kie postępy  w  budow ie g oscnuo  i 0i
t e g o  zasilenia za pom ocą P <
trzymania już w y uudou an} 0 o

!



jących się dodatków, k tóre do funduszu drogowe­
go od miast, miasteczek i budynków dominial­
nych przychodzą, także iw  roku b.' 1822 więcey 
jak na 12 mil gościńca zbudowano, za kilka więc 
lat będą oycowskie zamiary Nayiaśnieyszego Pa­
na zupełnie uskutecznione, a Galicya, jako pro- 
wincya M onarchii austryackiey na^więcey budo­
wanych gościńców posiadająca, uważaną będzie.

W iedeń d. 1 b. m. Jego Ces. Mość uchwały 
sWoją naywyższą z d. 25 s ty czn ia , raczył Xięcia 
biskupa Levantu w K aryn ty i i adm inistratora arcy- 
fcrskupstwa Salcburskiego, Leopolda Hrabiego h ir* 
*niana, mianować nayłaskawiey arcybiskupem  wie­
deńskim.

Jego Cesarska Mość listem  swoim własńorę* 
cznym ,' pisanym pod d. i 4 z. m. do pierwszego 
W ielkiego O chm istrza Xięcia na Trauttm ansdor- 

f ie  W einsber ga , raczył radcę nadwornego połączo- 
ney kancellaryi, Antoniego M artin , mianować dy­
rektorem  swojego taynego gabinetu, zaś obudwóch 
taynego gabinetu sekretarzy Younga i Varadi, ze 
W zględu okazaney ich przychylności ku swojey o- 
sobie i ich długie a gorliwe usługi rzeczywistym i 
radcami nadwornym i.

D. 3o stycznia, spalono i o mil. pieniędzy papie­
rowych, w ykupionych przez uprzyw ilejow any au 
stryacki bank narodowy.

H l S Z V  A N 1 J A.
(z Gaz. Lwów.) Gazeta m adrycka rządowa z 

dnia iogo stycznia zaw iera dwa w yroki królewskie 
^ydane do Don Ramon Lopez Pellegrin. „ 1) Cho- 
c>aż moi dotychczasowi sekretarze stanu Don E u­
sebio lJardaxi y  Azara, m inister spraw zew nętrz­
nych, Ramon Felju, m inister spraw w ew nętrznych, 
G. Estanislao Salvador, m inister w'oyny, i D. An­
gel Valejo tymczasow'y m inister skarbu pokilka- 
kroć prosili mię koniecznie o uwolnienie, nie są­
dziłem jednak dotąd za potrzebę zezwolić na ich 
ponawiane żądanie, atoli uważając teraźnieysze o- 
koliczności,-przyym uję ich prośby i oświadczamj 
iż zadowolony jestem z ich usług , przychylności 
do konstytucyi, w ierności kii osobie mojey i gor­
liwości ku dobru publicznemu. Dan w pałacu 
naszym d. 8 stycznia 1822 2) przyjąw szy stoso­
w nie do w yroku mojego prośby o uwolnienie moich 
sekretarzy stanu i m inistrów  spraw  w ew nętrznych , 
zew nętrznych, w oyny 1 skarbu, uchwaliłem , abyś 
W P a n  (D. Ramon P ellegrin ) objął tymczasovvie 
m inisteryum , spraw  zew nętrznych a w  podobnym 
Sposobie D. V incente Gano M anuel m inisteryum  
spraw' w ew nętrznych, D. Francisco de Paula Escu- 
dero wroyny i D. Józef de Im az skarbu.

T  u  r  c  y  A.
(z Gai. L  wow.) Dostrzegacz austryacki z d. 

4 b. m. zawiera: podług doniesień z K onstantyno-

Iiola z d. 10 stycznia rozsiane przez Belgrad i Sem­
in baśnie o powrstam u janczarów, zabiciu Sułtana 

1 t. d. spraw ity niem ałe zadziw ienie w owey sto­
licy. Nie zaszło tam  nic zupeln e, coby do tych  
bajek jakimkolwiek mogło bvdź powodem. Rząd 
postępował w  ostatnich czasach z janćzaram i tak  
surow o a razem  i tak  ro z tro p n ie , iż nierównie 
mniey jak kiedy mogli bydź skłonnym i do ro zru ­
chów. Słowem, nic było w teraźnicyszym  czasie 
^  Konstantynopolu  żadnego zaburzenia spokoyno- 
^ci publiczney i w tym  względzie potrzeba oddadź 
Zasłużoną sprawiedliwość czuyności i czynności Ka- 
pudana Baszy, jako też blizko stolicy rozłożonego 
Haszy i w szystkich władz in n y o h ‘;

„ Podobnie i w Smirnie po w ypadkach za- 
* złych w listopadzie, względem  czego W . Porta, 
*aże ściśle pociągać do Sądu, powróciło wszystko 
do zw yczaynych kolei “

W  obu X ieztw ach na lewym brzegu Dunaju 
panuje w ielki niedostatek. Takow y powiększają 
jeszcze bez granic nadużycia, k tórych  się dopu- 
**czają tam eczne tym czasow e władze krajow’e pod 
pozorem dostaw ze szkodą dóbr posiadaczy i w ło ­
ścian. Dostawy, wypisane pod różnemi pozorami 
^  chwili, gdy przybędą do (Jass , bywają zaraz a 
hawet publicznie sprzedawane. YYęzyscy m iesz­
a ń c y  kraju  w zdychają do tey chwili, W  kiórey

uśtanie teraźnieysze zamieszanie a nastąpi porząd- 
nieyszy stan rzeczy: bo inaczey obiedwie prowin- 
cye musiałyby zniszczeć;

G R  E  C Y A.
(z 'G az. Rysk. Zusch.) Gdy żegluga na Archipe­

lagu począwszy od dnia N Panny gromniczney prze­
staje bydź niebezpieczną, spodziewać się przeto 
należy, że grecy przystąpią niebawiąc do śmiel­
szych przedsięwzięć, ile że posiadają już K andyą  
i praw ie wszystkie ważnie vsZe stanowiska m or­
skie. Zamiarem ich jest wysadzić na pow ietrze 
wszystkie zamki, w k tó rych  się dotąd tu rcy  trz y ­
mają. i dla tego kupują proch, choćby za nayw ięk- 
szą cenę. Xiąże Demetryusz Y psylanty ogłoszony 
został rzeczywiście X iążęciem  Peloponezu.

A n g l i a .
(z Gaz. W arsz.) Londyn  dnia  5o stycznia ' 

Dnia 22 bieżącego miesiąca ( pisze gazeta liambur- 
s k a ) obchodzono w  Norwich  rocznicę urodzin 
zmarłego Pana Loxa. X iązę Sussex, b ra t królew ­
ski, oświadczył w głosie swoim: „G dy  przedsię­
w zięto ostatnią woynę z F rańcyą, mówiono, iż ją  
Zaczęto dla obrony wolności narodów europey- 
skich. Odniesiono zw ycięztw a i mocne przym ie­
rza  zaw'arto; lecz czyiiż zabezpieczono swobody ? 
W  spustoszonych przez woynę krajach, nic jeszcze 
takiego nie uczyniono, coby opinii publiczney do­
godziło. N astąpił w praw dzie pokóy; lecz zdaje się, 
iż w oynę prowadzono dla powiększenia M onar- 
chiy, nie zaś swobód narodowych. Od początku az 
do końca nie mogę znale.śdź siadu usiłowań, k tó re  
podług obietnicy użyć miano na zapewnienie p raw  
narodu. (Zaw ołano: Słuchayćie! Słuchaycie!) Jeśli 
dawniey Anglia mieszała się do polityki stałego 
lądu, czyniła to dla dania opieki jednaniu krajo­
w i przeciw ko uciemiężającemu go drugfemu; 
dziś zaś łączy swe siły, aby uciśnionego , zam iast 
pomocy, Jbardziey jeszcze nękała. “ G azeta m ini- 
steryalna K uryer  czyni uw'agi nad tą  mową, i m ię­
dzy innem i wyraża: „N ie  możemy tey  m ow y kró- 
cey opisać, jak oświadczając, iż nie powinna była 
pochodzić z ust Xiążęcia rodziny królewskiey, ale 
H unta  lub Hobhouse, bo tchnie duchem tych  za­
gorzalców. Nie jesteśmy nieprzyjaciółm i X iążęcia 
Sussex , lecz nie możemy utaić radości naszey, iż 
co do następstw a tronu, pierszeństwo przed n im  
mają Xiąźęta York , K larencyi i Cambridge. „

Powszechny postrach panuje w  B a n try  w  I r -  
landyi: Lord tam eczy musiał ztam tąd wyjechać.' 
D nia 21 b. m. z oddziałem i 3 żołnierzy spotkał 6o> 
dobrze uzbrojonych buntowników. Pow stała za­
cięta bitw a. Buntownicy rozsiekali ranionego żoł­
nierza , k tóry  leżał na pobojowisku, a uc ię tą  gło­
wę nosili w  tryum fie. Gdy przed  kilku dniam i, 
Pan Harry, Sędzia pokoju w  Juchugela  pow ziął 
wiadomość, iż wdelu włościan zebrało się w  oko­
licy, poszedł na czele oddziału piechoty i jazdy, 
cficąc ich rozproszyć. Postrzegł buntowników' w  
niejakiey odległości; lecz ze w zględu na ich liczbę 
i mocne stanow isko , k tóre zaymowali, nie śmiał 
nic przedsięw ziąć. T a k  zwani W  hit eboys ( biali 
m łodzieńcy) u d e rzy li niedaleko C origaginni na 
pocztę wozową, idącą z K erry. Nie ty lko kondu­
ktora, ale i postyliona ranili niebezpiecznie. Sto­
czyli oraz b itw ę z  oddziałem woyska, przydanym  
do straży  tey  poczcie. W alczyli z zaciętością; o- 
kazali naw et biegłość w  obrotach woyskowych; 
lecz musieli uciekać; Żołnierze zabrali 18 w  nie­
w olą, i zaprow adzili ich do w ięzienia w  Mocro- 
om. Um iarkowane gazety tuteysze w ynurzają oba­
w ę, aby rozruchy w Irlan d y in ie  wfzięły smutnego 
obrótu.

N iektóre gazety londyńskie znudzone usta- 
wicznem i zm ianam i wiadomości o pokoju lub woy- 
n ie z T u rc y ą  oświadczyły: iż już nic w  tey  m ierze 
donosić nie będą, aż doydzie urzędow ne oświadcze­
nie woyny.

Od daw nych czasów nie było tak  tanie mięso 
w  Londynie jak teraz, za funt wołowego płaci się 
ty lko od i 5 do 27 groszy poi. a daw niey płacono 
po zło. 3.

0  *t o



W  i, o c h y:
(z Kur. W arsż ) W  całych Włoszech jezuici 

powracają, do dawnych swoich klasztorów i obej­
mują. dawne swoje majętności, w  wielu juz mia­
stach szkoły oddane im zostały pod zarządzenie.

(z Kur.
F R A N C Y A.

M arsz.) Z  Hiszpanii bardzo wiele 
przybywa emigrantów do Francyńsąto po większey 
części niesprzyjający konstytucyi, co jednak w ró­
ży i ż w Hiszpanii,nic zanosi się na spokoyne czasy.

(Zusch.) Nalegano mocno na Xięcia Richelieu, 
aby znowu stanął na czele ministeryum, ale tego nie 
przyjął. Hrabia Blacas pozostanie przy poselstwie 
swojem w  Rzymie. Rozumieją w  powszechności, 
że prezydentem rady ministrów będzie zawsze je­
den, z ministrów wydziałowych.

N i e m c y .
(z Kur. W arsz.) Na obradach seymu baw ar­

skiego oprócz deputowanych te tylko osoby znay- 
dować się będa mogły, które otrzymają zezwolenie 
od mistrza obrzędów. Zapewniają, iż ten  seym ma 
się odbyć nayspokoyniey. Pierwszą czynnością sey- 
mujących jest rozpoznanie projektu o Ilypotekach.

K ról pruski przesłał kosztowną tabakierę 
Panu W agner, mieszkającemu w Uarmsztad, za na­
pisanie muzyki do nowey Opery Xym ena.

Król bawarski postanowił jakie mieysce maja 
zaymować osoby duchowne w porównaniu do woy- 
skowych i cywilnych, i tak: arcy-biskupi następują 
po ministrach i feldmarszałkach, biskupi po jene­
rałach i prezydentach władz wyższych prałaci i 
dziekani po radcach, i. t. d. p rzyznał oraz M onar­
cha^ arcy-biskupom i biskupom ty tu ły  Jaśnie W ie l­
możnych

Królewna niderlandzka M arjanna  podpadła nie­
bezpiecznemu przypadkowi, jechała przez most, a u- 
niesione konie przełamawszy poręcze, Xiężniczkę 
a  powozem wrzuciły  do wody. Lubo Królewna jest 
osłabioną, jednak spodziewają się, iż żadne dalsze 
nie nastąpi nieszczęście.

"W Kopenhadze pewny obywatel nowo narodzo­
nemu synowi kazał na chrzcie dać imie Jpsyłanty: 

W  Berlinie i w Londynie często teraz g ry ­
w ają  komedio-operę N iedźw iedź i Basza.

A m e r y k a  
(z Gaz. M arsz.) St. Jago dnia  29 września. 

Gazeta rządowa chiliyska doniosła, iż Portugalia 
uznała niepodległość rzeczypospolitey La Plata i 
Ghili. Zawiera oraz pismo Pana Figueiredo, spra­
wującego interessa portugalskie \x~ Buenos-Ayres, 
podane tamecznym posłom chiliyskim, w którćin 
wyrażono: „ Nayjaśnieyszy Pan, przekonany o pra­
wości* r z ą d u , ponieważ mu naród jest posłuszny, 
czekał tylko chwili, w którey się powszechna 
wola jawnie okaże, dla zawarcia z rzeczonym rzą ­
dem, na zasadach zdrowey polityki i wzajemnego 
interessu, związków hand low ych , przymierza i 
przyjaźni. W  skutku tych  zasad mianował mię 
Król ajentem przy rządzie chiliyskim i upowa­
żnił listem wierzytelnym do zajęcia sie interessa- 
mi handlu i kraju jego. W  udzielonych mi przez 
m in is tra  sekretarza stanu przepisach , odebrałem 
zalecenie rozpocząć układy ze wszystkiemi oś­
ciennemu prowineyami i oświadczyć im , iż libe­
ralne zamiary mojego Monarchy i do nich sie roz­
ciągają. Oświadczam nadto , iż poseł chiliyski" mo­
że bydź wysłany do Lisbony, a do Brezylii kon­
s u l .14 ( Z powodu Brezylii, interessem jest rządu 
portugalskiego utrzym ać przyjazne stosunki ze 
wszystkiemi krajami, a szczególniey z rzcczapo- 
spolitą L a  Plata. )

W y s p y  S r. D o m i n g o .
iz Gaz. W arsz.) Ogłoszone d. 1 (grudnia roku 

zeszłego 1821 oświadczenie niepodległości miesz­
kańców części hiszpańskiey wyspy St. D om ingo  
tak  się zaczyna: „N ie  ma już podległości i po­
słuszeństwa dla gabinetu madryckiego. W  tych 
kilku, lecz jasnych słowach, zawiera się n iew zru­
szone postanowienie, które lud St. D om ingo  dziś 
ogłasea i zaprzysięga.44 Daley rozwodzi się ten no-

Yry wolny naród nad 328 latami niewoli swojey i 
ucisku, a kończy lemi słowy: „Jeżeli Hiszpania 
przyzna nam niepodległość, uważać ja będziemy 
za przyjaciółkę naszę; w przeciwnym zaś razie, 
gotowi jesteśmy poświęcić życie, majątek i honor 
dla bronienia wolności. 44 W  skutku więc konsty­
tucyjnego aktu, hiszpańska część wyspy St. D om in- 
go ogłosiła się krajem wolnym*i niepodległym, i bę­
dzie rzecząpospolita przy reprezentacyi nar odo w ey*

W  I A D O M O Ś C I  R O Z M A I T E .
(r Gaz. Zunch.) Oyciec święty ma bydź zno­

wu mocno chorym.
W  W eym arze  uczyniono postanowienie , że 

kamera W .  Xiazęcia ma na przyszłość, we wszy­
stkich wprowadzonych przez się proccssach, pia- 
01-, koszta sftdowfj tale jak i inxio stronny

"VV Londynie  cieszą się, że w mieście tern W 
ostatnim kwaitale  osądzono tylko trzynastu judzi 
na śmierć.

Około Neapolu ma bydź zebranych do 10 ty ­
sięcy ludzi z rozwiązanego woyska, i starają się 

...utworzyć z nich regimenta.
Poselstwo francuzkie w  Szwaycaryi o trzy­

mało rozkaz , jak nayprędszego zawarcia nowego 
traktatu  ze związkiem szwaycarskim; a przyna- 
mmey z kantonami, które na ostatnim seymie go* 
towość swoję do tego okazały.

Dnia 24 stycznia, w kaplicy tuyleryyskiey, 
ochrzczony został pięcioletni syn margrabiego 
D A va ra y . o o

Od greckiego kupca 'Teodora Hammera  (Ho­
mera?) który ma skład swóy w4 M arsylii, żądają 
tu rcy  200,000 fr. okupu za jego o y e a , które< o w: 
Sm yrnie  uwięzili. Poddany więc przedziwnego rzą­
du tureckiego może podług upodobania swego ó* 
kuć drugiego w  łańcuchy, póki ten nie odda svve- 
go majątku, a prawa i jego wykonawcy milczą pa to.

Zapewniają, że tu rcy  wybierali dawuley co 
rok z samey Morei po 24 miliony piastrów.

Donoszą z Petersburga pod. 26 stjcznia- Zi­
ma nasza, zazwyczay ostra, podlega w' tym  roku 
Wszystkim odmianom zimy s tre f  południowych. 
Deszcz, ciepłe wiatry, częsta odliga, czynią ją po­
dobną do przedłużoncy jesieni. W nocy z d. 22 na 
2 j  stycznia, Newa ze swemi kanałami, chociaż lo­
dem pokryte, wystąpiły z koryta i znaczne szko­
dy poczym iły.

Dzwinę pod Rygą nie prędzey można było 
przejeżdżać, i to nicoboiążonemi saniami .( jak 
d. ti styczniaj a w nocy na stycznia niektóre 
poboczne jey rzeki puściły, i wparły  lody swoje} 
w  góry zamienione, d o ‘koryta główney riekh 
Przy mrozie k tóry  zaraz po odlidze nastąpił i lew* 
do tąd , było niebo ciągle zachmurzonej a jednak 
śnieg nie pada i ziemia jest całkiem naga. 'Pak wi$° 
przy wszystkich nieprzyjemnościach zimy, nic ma­
my zwyczaynych z niey korzyści. .0 -

Miasto N ow y Orlean w A m eryce , ofiarowało  
Panu 'Palmie 100tysięcy fr. i koszt podróży, jeśl i ty  
chciał grac na teatrze tamecznym przez jednę zimę*

Ostatnich dni stycznia, dowodzeń ąuslryaoki 
W Lombardy i, Urabia Bubna, pojechał do Turynu-, 
gdzie i dwóch jenerałów francuzkięjr p r z y b y ło -  
Zjazdowi temu nanaczają rozmaite przyczyny-

W  V ary iu  zwraca teraz powszeohruj. uwagę 
obraz roboty sławnego malarza Vernet: Grób Na­
poleona. Na skale, morzem oblaney , ukazuje 'się 
.znaczna, t.ylko z podwy ższenia ziemi mogiła- Na 
tey  leży szpada i kapelusz, odznaczającym 
się kształtem właściciela swego przypominający- 
W  blizkości widzieć się daje łańcuch, którego je­
den koniec jest do ziemi przykuty, a drugi cią­
gnie się za pogrzebionym do mogiły, 11:1 jednej 
stronie widać dwóch jenerałów , dwie kobiety 1 
dzieci, pogrążonych w gwałtowuiym smutku. Z dru- 
giey strony jest długi szereg wojskowych cie­
niów; Kleber, D essaix Ląssalle,. Duroc i t. d. Daley 
w perspektywie ukazuje się długi szereg wojowni­
ków' w postawie Wojenney. Na brzegu leży o k r ę t  
rozbity. Na jego dylach sa wymienione miejsca.
gdzie Napoleon odniósł zwycieztwa. M ontnura  
L ig n y  sa też wypisane, ale i f ’aterluo widać ty 
parę', liter: i tu  dyl jest odłamany

Ikc

M olno drukować F. N . Calański C&l- Kam. Ctmz. •— w W iln ie  w D rukarni Bedakcyi.



DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEW SKIEGO N. i8

Wilno cłnia 1 0  Lutego 182,2 Roku  v. s.

T e a t r  W i l e n s k i .
1. T ow arzystw o  a r ty s tów  dramm atyoznych, 

honor umiadomić p rześw ietna  publiczność, iż 
Przybyła do tuteyszey stolicy kompani) F ran cu z­
ka baletu, pod D yre rey ią  Panów A miot b rac i ,  w 
Przyszła niedzielę, to  jest dnia 12 hitego, da pier­
wszą reprezen tacyą  Baletu pod ty tu łem  Młoda Mle- 
czarka, czyli N ice tta  i J.ukasz Pale t  takow y  po­
przedzą: naprzód komedya w 1 akcie pod ty tu łen i 
Córka F  araona, i komedyo - opera-w i  akcie p o d ty ­
tułem Asmodeuszek.

U w iadom ienie o koncercie.
1. N iżey podpisany pragnący  zasłużyć sobie 

ną łaskawe względy Sznnowney Publiczności, ma 
Zamiar w ydać w przyszfy  p ią tek  dnia 17 lutego 
Ha w ielkim tu teyszvm  teatrze

W I E L K I  K O N C E R T  na F O R T E P IA N O  ,
którego rozkład  osobneini afiszami ogłoszo­
ny będzie. Cena biletów zw yczayna; dostać ich 
nioźna w jego mieszkaniu za Rudnicką bram ą w  
nonm W  W .  Latuszyńskich i w  xięgarni Uniwer- 
&Heckiey u P. Zawadzkiego.

Znayduią  się także wr mieszkaniu niżey pod- 
P'satiego P an ta lony  m echaniką W ied eń sk ą  wy- 
.'"’° r«ey roboty uprzywilejowanego fabrykanta, 
Avoru Jęgo Cesarsko Królewskiey Mości Pana 
nrtsena, na jednym  z nich powyższy K o n cer t  exe- 

kwowany będzie. 3an Hen ner.

M o a i t  I I o M i n a M m b  b i > E K c n e ^ i m i n  i i h o -  

ctupaHHbJxb noH m b Ha 0611^x1. no>trao- 
l ib ixb  npaBM -taxb, h  Ha m b x b  K ania y -  
cmaHOBAeubi 43*1 4eHeatHOii b ł  UJapcniBO 
IIoAbCKoe K op p ecn oH ^ en ą iH , u o r n n p a -  
BAaeMbi 6y4yraB m y^a vip e 3 b  E p ecrn cK y io  
w K oB en cK yro  norpaHH H H bia n o a m o B b i a  
K oHm opbi. BnAbHa (J)eBpaAH S 4 « a  1 8 2 2  
*043.

U w i a d o m i e n i e .
1. P ocztam t L itew sk i podaje do pow szechnej 

wiadomości, iż  zaleceniem  D epartam entu  pocztow e­
go z  d n i a ‘21 gru a n ia  pom inionego roku  1821 P oczt- 
dyrektorow i tu te jszem u  danem . z po tw ierdzen ia  
dO. X icc ia  Głównego naczelnika  uspamnionego  
D epartam en tu , pozwolono we w szystkich  poczto- 
tow ych urzędach D y r e k c ji  L i t e w s k i e j , p rzy im o w a i  
i odprawiać do Rrólew stw a Polskiego w szelkiego  
rodzaju  p o sy łk i oraz za g ra n iczn ą  z ło ta  i  srebrna  
m onetę, takowe dozwolenie d zis ieyszey  d a tty  p rzez  
rozrządzen ie  P ocztam tu  L itew skiego  do skutku  
przyw iedzione ni zostało. P o sy łk i i za g ra n iczn a  
brzęcząca m oneta p rzy im o w a ć  się będą ‘d!ą  p rze ­
sy ła n ia  do K rólestw a wszędzie je d n o s ta jn ie , w  

ocztamcie zaś sam ym  w E .tp e d ycy i zagranicznych. 
Poczt, z  dachowaniem  ogólnychpocztnwych p ra w i-  

ef i ustanow ionych• na  p rzesy ła n ie  p ie n ię d zy  do 
rólewstwa polskiego , odpraw iane zaś będą p rzez  
ontory pogran iczne w U rześciu i Kownie. W iln o  

Gtego 8 dnia  i 822 roku.
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P  r  z  e d a  £•
1. Rząd Obwodu Białostockiego ninieyszym  

ogłasza: iż za gotowe pieniądze pi zedawać się bę­
dzie w mieście Białymstoku murowany massyf 
dwupiątrowy^ z mieszkalnemi sutereniami dom, 
należący do sekretarza byfiey królewsko prusk’ey  
białostockiey Kamery Samuela Kristiana Hen.ke, 
w dobrym mieyscu nad kanałami lmperatorskie- 
go pałacu położenie mający, urządzony wygoduie 
tak dla pomieszkania , jako te ż '  i założenia roz­
maitych fabryk, 1 przynoszący roczney intraty  
do 260 rubli srebr.; oceniony', podług wartości 
meuległych spaleniu się materyałow w 7000 ru­
bli assygnacyynnych. Życzący nabydź przez ku­
pno takowy dom, aby niezamedbali przybydź do 
Białostoku na licytacyą w  terminach iszym 6go 
2gim 2ogo czerwca, a 5cim i ostatecznem 4go  
lipca teraźnieyszego 1822 roku w sierockim sa ­
dzie ' odbywać się mającą. Nadto zawiadamia 
Rząd, iż naznaczone wprzódy na licytacyą wspo- 
rnmonego domu przez Sąd Sierocki termina 20, 
21 i 22 b. m. lutego odmienione zostały. Assesor 
i kawaler Kardynałowski. Sekretarz J. Stefanowicz

Sądy E x d y w i żorskie.
1 Sąd taxatorsko exdywizorski za  rem istą  

Litewsko Wilen: GL Sądu 3go Depart, w  maję­
tności Widuklach J W . Ludwika Giełguda S traż­
nika od dnia  25 januaryi. teraz biegącego roku 
exystu jący , poruczone sobie dzieło w celu dopeł­
nienia satysfakcyi kredytorom iak zeszłego Anto­
niego Giełguda Starosty Xięstwa Zm udz. jako te i  
i żyjącego Ludwika Giełguda strażnika ostatecznie 
w dniu 20 tego miesiąca wziąć w namowę postana­
wiając, aby więc tak kredytorowie i pretensoro- 
wie jako też debiforowie oraz dalsze osoby w ja - 
kimkolwiek bądź względzie do funduszu wy z  r ze ­
czonych JkV. Giełgudów mtaressowani, nieodmiennie 
przed  tern terminem z dowodami stawali i aby w  
czasie poznieyszyrn niewiadomością nie osłaniali się 
p rzez  n in iejszą  potrzykrotnie p r z y  gazetach K ury-  
era Lit. zamieście się powinną a w itacyą  zaw iada­
mia, i ze jak stawającyrn satysfakcyą dom ierzy , tak 
przeciwnie na niestawających ttosownie do p r ze ­
znaczeń remissy arnissyą w rzeczy  zapisze ostrzega. 
D at  1Ć22 roku mca februar.  4 dnia w PViduklach.

E x d yw izo r  A lo izy Jankowski Sędzia Ziem.  
Oszm. kawaler.

i IIoku 1822 lutego 3 dnia Sąd taxatorsko  
lokacyiny dekretem remisyinym Sądu Gł. ago D e-  
partamentu na usatysfakcjonowanie wierzycieli JPV. 
Antoniego Micewicza b. Alarszalka Rosień i kaw a­
lera przeznaczony, ciągle w majętności G orfizach  
w powiecie Rosień. od dnia 9 grudnia  1821 r , e x y -  
s u/ący, wszystkie osoby interessowane do takowe­
go Konkursu ńawiadnmta, ie  dnia  20 teraznieyszego  
i .  mca dzieło ogólne e x j y  w izyi do namowy wziąć  
za m ierzy ł; do jakowego terminu aby wszyscy  mu- 
f̂iltr stosunek pre tensji  do funduszów

J A  . M arszałka Alicewicza ony w  tym  Sądzie obja­
wili, pod u tratą na zawsze >ewojey pre ten s j i ,  stoso-
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m iie  do warunków dekretu remissyinego ostrzega­
ją c  o tem prze i  gazetę K ury  era Lit. ogł/isza.

Franciszek Kleczkowski Sędzia Z iem . ' P tu  
Troc. L x d y w .  Z iem ski Ptu Wileńskiego Pisarz i 
E x d y w iz o r  J ó z e f  Olszański. Jan Brodowski Sędzia 
Grodzki Brasł E xd y w izo r .

Jlegent W incenty  Dauksza.

i.  Sąd Taxa to rs ko Exdywizorski  skutkiem 
remissy Sądu Ziem. Btu Rosic-ó. w dobrach Mey- 
l iszkach exystujacy .w rozbiorze sprawy  konkur­
s o w e j ,  powodem złożenia przez s t rony Dekre tu  
kompromisarskiego w roku teraz.  182a januaryi 21 
zal'erowanegó, gdy znayduje wykry te  schedy dzie­
dzic twa Jfi*. t ak  Szymona jako też Jana Bar to­
szewiczów,  k tó re  ped konkurs  wierzycieli  na uaa* 
tyskakcyoaowanie długów iść  po'*inne, ze wzglę­
du jaki< go bez zaaw  zow am a kredytorow rzeczo­
nego Jana  Bartoszewicza Sąd os ta teczny w t  r a ­
źn ie j szym  z , idzie zająć się rozbiorem nie może, 
a ż tb y  przeto  jednoczasowa satysiaki  ya  dla wszy­
s tkich wierzycieli  tak  Szymona jako też Jana 
Bar toszewiczów na wykazanych schedach dziedzi­
c tw a  dóbr Meybszek , k tó rzy  jeszcze ze swo- 
jęmi  pr e te ns ja m i  meWeszh domierzoną została 
przez  t r z y k r o tn ą  awizacyą do E u ry e ra  Li tew­
skiego podaną s t rony zawiadamia,  a odkładając 
czynność  swą  do dnia 16 następnego nica febru- 
ar yi  t e raźnie jszego  1822 roku.  że wtem terminie 
Sad os tatecznie weźmie dzieło swe do namowy,  
oraz  n a  ć iewchodzących z pretensyatni amissyą 
zapisze.  T a k o w ą  awizacyą '  urząd w komplecie 
podpisuje. Da t  w Meybsznach 1822 mca januaryi 
28 dnia. Prezydujący Exdywizcr  Sędzia b. Grodz. 
Rosi  ń. Teodor  Bhnstrub- Sędzia b. Grodzki  P tu  
Rosieć,  i Exdywizor  W . Ostrowski .  Sędzia Grodz. 
P t u  Rosieć.  1 .Exdywizor  Strawiński.

P o s t a n o w i e n i e  S ą d o w e .
1. Sąd Główny Li tewsko Wileński  2go c ią­

głego Depar t am en tu  po przewołaniu vy dniu 21 ja­
n uar yi  roku idącego do ostatniego wpisu reges t ru  
remissyy nego, zastanawiając uwagę:  z® Ukazami 
Rządzącego  Senatu 1811 junśi 5 1 1821 januaryi  
i-o wydane mi,- zalecono temuż Depar tam entowi  j»k 
nayąc.tsley pilnować pospiechu w rozbiorze dzieł 
wszystkich,  po appellacyach cd Dekretów Sądów 
Powiatowych,  i porządkiem skarg,  w akcessoryy- 
n ym  stopniu postępujących,  skutkiem takowego 
prz^dpisama,  i wedle kolei przez Kon s ty tucy f  1764 
17(30 1 1784 usbnaovvioney, dokłada D epa r t am en t  
w sze lk ie j  t roskl iwości ,  względem zapobieżenia 
prze  włokom w sądzeniu spraw appelaoyynych,  
m aj ąc  zarazem to na  względzie,  ażeby osobne ska r­
gi z remissyyuego re ges t ru  niezalegały be* rozwią­
zani.*, dla czego przez r e zo lu c j ą  1821 pbra 23 
postanowił  takow y remissyyriy reges t r  wołać 
in t r a c t u  odchodzących spraw appellacyynych,  w 
7-darzentu jak ch odkładów, i k iedy s tosownie do 
K o n s t y t u c j i  1764 dozwolony' zostanie czas s t ro ­
nom dla przygotowania się do replik, lecz pomi­
mo takow ą  usilność, dają się doświadczać p r z e ­
szkody, 1 s t ru d m em a godzin sądowych,  sczególuie 
z  r a k  oh wydarzeń:  że częs tokroć zas tanawiają
sic a k t o r a t y  pod pre tex tem  oświadczonej  przez  
ą ta.vająęych adwokatów' ugody, z warunkiem wol­
nego przenies ienia rzeczonych ak to ra tów ,  w  r a ­
zie" medoyścia k o m b in ac j ę  Sąd Główny podług 
S ta tu tu  ar tykułu  o-t z rozdziału i  nie mógł  nieti- 
zyozać  czasu s tronom dla pojednania się, z tym 
wszystkim,  n io t j l ko  w przeciągu t r ze ch  dni, jak 
powyższe prawo  zamierza,  ale i w upły wie kilku 
tygodni ,  lub miesięcy, Lakowe projekta  ugody nie- 
doprówadzają  się do skutku,  a tym  czasem s t ro ­
ny nięprżenaszająZasŁanóWionyćbi ak to ra tó w  z ugo­
dy, przez co zmnażaną zostaję zaległość sp raw 
n ie fo z śad zo n y ch . : obok tego schodzi bezsku­
tecznie  czas ' - ' sadowy, '■^''pisaniu rezolucyow p  
ośWladezonvch ugodach ,  k tó re  nie biorą końca,  
z ' l ego  j *nadto zrad/.a się obojętność: czy takowe 
zas tanowienie ak ło ra tow na -ugodach nas tępnie 
z Woli a k to r ó w  samych;  za tym S ą d  Główny przez 
r e z o lu c j ą  21 januaryi  roku idącego 182a postano­

wił: 1. ponieważ prawo s t a t u t ow e w artykule -r,6 
z  rozdziału 4 niemniey Ivonstytucya 1784 stano* 
wią: że przy zawołaniu u Sądu sprawy,  powi* 
nied  znaydować się sam a k t o r ,  lub w imienin 
jego urzędownie upoważniony plenipotent,  a .gdy 
projektowana przez adwokatów ugoda,  tym bar* 
dziey wymaga prawnego na  ten  przedmiot cd 
ak to ró w  rzeczy Umocowania, przeto  Sąd Główny, 
we wszystkich  sprawach,  niedozwoli "odtąd ma* 
ozey zapisywać aktoratov* na ugodzie, jak t \ lk° 
w obecności i na żądanie samych pozywający^1 
i pozwanych s t ron w Sądzie stawiających, ’ albo 
za złożeniem od tychże st ron,  pros to  1 sozególm«i 
me do zapisania na ugodzie ak to ra tów,  lecz do 
zawarcia  sameyże ugody, wedle powyższego pr«* 
via na imię s tawającynh adwokatów wydać si{ 
po winnych, i urzędownie  zaświadczony h pleni* 
po tenęyow.  2. Gdy a r ty k u ł  54 z rozdziału  ̂
w  sprawach ku sądzeniu postępujących, do t r / . f ‘‘h 
dni używać czasu s t ronom dla" pogodzenia sit 
dozwala, na mocy przeto tego prawa,  1 stosownie 
do powyższego w punkcie pierwszym zastrzeżenia 
jak D epar tamen t  nic będzie wzbraniał  samy01 
aktorom,  lub jeh umocowanym,  zapisania akt0' 
r a tp w  do tuków, go trzydniowego terminu na  u' 
goił zje, niedozwf.lojąo w aru nk u 'wolnego wpisó* 
przeniesienia, t ak  zarazem,  po uoływie dni t r ze d1 
cd zapisania, wołać nieodmiennie "te ż ak to ra ty * 1 
w razie niedoyścia pgody, sądzić sprawy,  iiłb ** 
ode jściem jedney. albo obu "stron, postąpić wedle 
p raw a  deklaruje.  3 Adwoka tom Sądu ninicy--^* 
go zalecić, aby zastanowiono dotąd na u<mdz'e 
ak tor a ty ,  w reges t rach , appeliacyynym, obi gywj111 
i remLsyynym,  przenieśli niew .lóczriie p 0 <ó/aivje'  
niu ninieyszey rezolucyi.  Naosta tek  4, dvbyn:e" 
strudniało pospiechu w czynnościach sądoWYc^ 1 
to  wydarzenie:  że wpisują się akto ra ty  Vv regeT 
s t rach appellacyynvm 1 obligowym za pozwą”11 
nśeterminowemi,  i jak się już doświadczało,
Sąd Główny dowoławszy do takowych wp>s<’̂  
w jednym r e g es t r ze ,  przymuszonym był wcł jC 
sp ra wy z reges t rów drugich za ak to ra tam i  ńia* 
jącymi  pozwy terminowe;  w zapohieżemu przel° 
wyniknąć '  mogącemu ztąd n i e p o r z ą d k o w i ,  Są® 
Główny os t rzega:  że po przywołaniu  aktorat®
w któ rym kolwiek  reges trze ,  tu jest apellacyyny1̂  
czy obligowym za pozwem n terminowym V /p1' 
sanego, takowy ak to ra t  za t r zym a na sprawie 
•wyjścia t erminu  pozwowi; dalsze zaś z tyc  
re ges t ró w  wołać będzie wpisy za pozwami terrrt1' 
nowemi i następnie zastancwione na sprawie P°. 
wyyściu termiuu pozwom , do sądzenia z kolei 

rzeclsięwezmie, o c z e m  wszystkim objawić ad'1'0- 
a tom w o-twartey izbie Sądu mnieyszego, 3 (!!a 

wiadomości s t ron Interessowanyci i rozp<,rząd*phie 
t akow e ogłosić przez Gazetę  R u n  era Lii.ewsk'e'  
go. Tako w e postanowienie w Zurnalć  podpisa®* 
p r z i z  /.asiadajacycli w Sadzie G lów njm .

U zgodności z Zurna łem poświadcza Ignacy 
Choroszewski  Regent  Sądu Głównego.

Zgubione Papiery .
1. Z  dnia 10 na 11 t y  xbra roku przesz!6'  

go  i $ 2 J  między  Wilnem a Beniakoyniami f e' 
wna podróżna osoba z g u b i łd  fa scykuł  z  róinyth  
papierów , autentycznych dokumentów i p r i y lVl' 
lejou) królewskich imieniowt Kaniewskich słuzĄ 
cych , dawno akty  kowanych a innych bez akty' 
kacyi,  g d y  takowa zguba przez  wszelkie inne sttf 
rania wynalez ioną b y d z  me maze: n i i ey  
pisany przez  ninięyszą odezwę w  l iury  e r  ze D '  
tewskim mietciącą się naypokorniey uprasza (1 , 
i h b y  kto takowe dokumentu i p r z y  w leje, ch° ̂ 
w  biocie wtenczas objitem zmókł* znalaz ł )  o z °̂ 
zenie w n a yb l i t s zym  sądzie p o l i c y y n y m , a pfB^ 
świetnego Sądu o łaskawe zawiadomienie p r° 
szącego,  któren p r z y r z e k a  wszelki  expens pou>t 
cić i oddającemu rubli sr. i 5' z a p ł a c i ć .  .

X .  Dominik Kaniewski  Proboszcz  Swisloc



A r e n io w n i  dzierżaw a. (O trzym ano w R e d a k c j i  dnia  7  lutego *822.)
2. Szlachecka P tu  Sząwelskiegó Opieka;, stosownie do rozporządzeń krajowego Rządu,  Schedy 

r°Kexdiwidowanvch majątków, T ryszek  po Wojewodzie Chomińskim i W en ibw  po P u tram en tach ,  po-

78°) 8go 1 930 następującego miesiąca iptego. Dołączając przeto re g es tr ,  j a k  samych sched poscze- 
jjólnie, tak  też na nich zalegającego długu i roczney in t ra ty  vv'zywa życzących do wziąpia k to rey-  
jjolwiefc z nich w a ren d ę ;  aby z należytemi ewikcyami przybywali, do teyże Opieki, gdzie w każ- 

czasie można widzieć zupełny opis m aiątkow  i warunki pod jakiemi ko n trak ta  w ydaw ane będą.

Nazwiska possesorow i m aiątkow  przeznaczonych na  arendę, z k ró tk iem  s ta ­
nu tychże m ajątków , opisaniem.

I

1 Rupie Reyzei .1 bez lolwarku z ośmiu mieszkańcami
Scheda leśna W ojewody Michała R a d z iw i ł ły ......................
Zaściapek z mieszkaniem sukcessorow Opata W irw icza  

.. i 'ołayżupie NX. Karmelitów Głębockich z mieszkaniem 
arnanie Pruszyńskiey scheda z mieszkańcem . . .

Rugie kapitu ły  wdeńskiey z jednym mieszkańcem 
Latwele Szam bekna Łcpacińskiego z mieszkańcem . .

|  j Klisze W ołczackieh z 2111a mieszkańcami b “z folwarku 
13 • Klisze Karola Szuiciewicza z jednym katnikiem  . . .

I! w

:

Łąka w  zaroślach małoletniego Iłuccw icza 
Łąka w zaroślach pisarza Malczewskiego
•Scheda leśna komandora M arcinkiewicza Zaby < . .......................................
Łąki leśne porucznika Zurawlewicza . . . .  j . . . . . . . .  .
Łąki leśne Bartłomieja M i n u r . z y c a .......................................... . . . . . . .  t .
Judeje Józefa Jeleńskicgo bez folwarku 2 mieszkańców . . . . . . .
Balsie Mt&reiha ZBeresniewiuza z 1 mieszkańcem  ............................
Scheda w  g runtach  po Straszewiczu Pukiella . . . . . . . . . . .

2W  dobrach W eu iąch  po P u tram en tac h  z exdywizyi wydzielona scheda
w g ru n tach  i łąkach W in cen tem u  i Annie, o Judycie Nowickim . . .
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O ś w i a d c z e n i e .
2. P.oku iii  2 2 january i  a o dnia, Jan W o l ­

ski Nauczyc ie l  Gimnazium Crodzień., K o lleg .k i  
Afsesor, Imieniem w łasnym , i  mocą plenipotencji  
dnia 21 oktobra 1821 r. d a m y , t t  Eorundem , 
przed  akiami Grodzkiemi pVu U  a lko w y  śnie go  
p r z y z n a n e j , Imieniem J IV .  Jana  Żółkow skiego  
b. Chorążego p t tu  W o lkcw ysk irg o ,  przed akta .  
m i i całą powszechnością-, zapisuje oświadczenie 
w rzeczy nas tępnej: J W I V .  W ik to rya  z  Owsia­
nych §. Podkom orzyna  FPalkowy ska matka i  L e -  
°n prezyden t Sądu G d .  L itewsko - Grodzie/hkie-  
8 °  * Departamentu i  Kawaler syn Suchodolscy, 
mianująca się do iyw o tn iczką  i ak tua lny  dziedzic  

iętności K rzem ien icy  z  a tty teneyam i w  pcie 
alkowyskitm lezą ce j  , za  osobnemi i łącznemi  

1 l5‘Srypcyami, róinoczasowie pozaciągali u r ó ż • 
'7 klassy ludz i , i w  tym rzędzie  u żałujących  

tak znaczne k red y tu , ze pomieniona posiadłość  
L, rnna, dostrzegła  się b yd ź  przec iążoną; a do 

kiedy żału jący  się W o lsk i  n ie tayną  pewno.  
"' •ą, ostrzeżony ja k o  J  I f  W .  Suchodolscy nie dó 
Usatysfakcjonowania swyeh wierzycie li ,  a coraz  
ha rd t te y  do obciążenia m ajątku  odpowiedzi ule-  
Bl «go, s i ln ie jsze postanowili okazyw ać dz ia łan ia ;  
Pjzeto celem zobowiązania do okazania  skutku  

°kumeniowi ob legacyym rpu 1 815 lipca t y  na 
dibh srebrnych 2 ,100 w ydanem u, a w  roku 1818  

ćtem stw ie W a lko w ysk im  oblatowanemui ro zw i-  
w Sądzie Z iem sk im  W olhow ys .  process. Ja -  
Sąd Ziemski W  a lkow y ski Dekretem G czew i-  

l td  15 1 g  8bra 20 ferow anym , na r z tc z  ża lu -  
rfijjf?0 kapitału z procentem oraz  expensami  
a-, 1 srebrych 5 ,012 rckognoskował , i dzień 11 

Ha  1820  r. na cxolucyq  determinował.

M arazaick Burba.

W  którym terminie g d y  zadosyć  Dekretowi J IV IV .  
Suchodolscy n ie u c z y n i l i , w ypadało  z  p o rządku  
dekretem wskazanego zyska ć  z majątku K rze­
mienicy s a ty s fa k c ją ,  Ucz Duiorzarhka  p t u J f .  I-  
kowyskiego Opieka za  zaległości podatku we do 
3 ,ooo rubli srebr. wynoszące, za ję ła  do w y t r z y ­
mania w sze lk i  J W .W . Suchodolskich m ajątek.  
W ied zą c  wszakże ża łu jący  się W o l s k i , ze d łu g  
S<iarbuwy z  majątku Krzemienicy , do 4 ,000  rubii  
srebr. in tra ty  roczney przynoszącego , w przec ią ­
g a  roku może b yd ż  w y txekw o w a n ym , tern sa­
mem ze l in ie  majątek w prędkim  czasie na sa­
t y s fa k c ją  okaże się swobodny, z  szukaniem s k u ­
tku  pow yższego  dekretu do roku 1821, s ta ł  się 
cierpliwym; jednak  chybiła  nadzie ja : albowiem  
D w orzańska  p tu  W ołkow ysk iego  Opieka, nie t y l ­
ko ze w  przeciągu roku niedoimki ska rb o w ej  
nie wyexekw ow ala , lecz jeszcze  do w yexekw o w a -  
m a  przez wypuszczenie obcey osobie arędą K rze­
m ie n ic y , tr zy le tn i  termin za k re ś l i ła ;  p rzez  co 
dała  sposób że przychodząca  in trata nie na rzecz  
skarbu, ale przeciwnie na rzecz d z ied z ica  J W .  
P rezyden ta  Suchodolskiego dochodzi, j a k i  postę­
pek  na k r zy w d ę  kredytorów  J W I V .  Suchodol­
skich w y m ie r z o n y , n a ka za ł  żałującemu się b li­
ż e j  ro zp a tr zy ć  się tak w  aktach publicznych  ja k  
i w  obecnym położeniu interessow współ ubiega­
jących się z dopominkiem o na leżny  skut-k , i  
z n a la z ł:  że podatki skarbowe h iew y tx tkw o w a h e ,  
że d ługu  za  dekretami, za  dokumentami in labul-  
lowanemi i oblatowanemi, a to ty lko  u> aktach W o ł-  
kow ysk ich , prócz nie objawi one go, w yka zu je  się na  
m aiątku J t V W .  Suchodolskich w kavitale przesz ło  
6 0 0 ,0 0 0  a z procentami w ięce j  miliona z ło tych ,  
nadto jeszcze w szystkie  dusze włościańskie w  m a ja -



th i  dłużników zaprzeczeniami Rządowemi obciąża­
ne, z tych  t, Ay jedyn ie  powodów, żałujący się, łą­
cznie z JIV . Chorążym Żółkowskim kilkadzie­
siąt tysięcy zł., nie za dekretem lecz za in skrypc ja ­
mi do dopominku od WVT. Suchodolskich m a ją ­
cym, osądził za  środek n a jp rzy zw o i ts zy  , powo­
łać na Sąd Główny Grodzieński ago D eparta­
mentu, tak nieraz wzmienionych J W W .  Sucho­
dolskich, ja k  niemniey dla skutecznej i  jed n o • 
czasow ej ro zpraw y , k redy tor ów , znaczniejsze  
kap ita ły  mających i z  miejsca pobytu wiado­
mych, w  żądaniu: o uwolnienie majątku J W W .  
Suchodolskich, z zarządzenia D w orzańskiej ptu  
W olkowyskiego Opieki, o zdjęcie zaprzeczeń R zą ­
dowych, $ .kolei zaś o przeznaczenie na rozdział 
kredytorom wszelkich funduszów dehitorskich3 Są­
du taxatorsko exdywizorskiego, bo choćby ma­
ją tek  <Krzemienica z opiekowania się D w orzań­
skiey ptu Wołkowyskiego Opieki uwolnił się, za ­
wsze jednak , coraz pomnażające się zaprzecze­
nia i dalze ciężary ogólnie na cały majątek ziemny, 
dawno j u z  stracony, niedozwoliłyby trafić une- 
lolicznym kredytorom do zyskania resty tuc ji  za  
dekretami od czasu' nie małego oczekującym  
winnej, za jakowem powołaniem, g d y  ju ż  r o z ­
prawa w dniu 20 fsbruaryi r. b. jes t  spodzie­
wana i  dla tego żałujący się imieniem własnym  
i  imieniem J W .  Chorążego Żółkowskiego w szy ­
stkich intrressowanych w zyw a , aby wspólnie łą ­
cząc się z oświadczającemi się stawali do roz­
praw y  ^ w  Sądtie Głównym Litewsko Grodzień­
skim 2 Departamentu na dzień 20 februaryi r. 
b., gdyby  zaś prędsza wiadomość każdego kre­
d y t  ora lub jak iko lw iek  stosunek pretensyyny do 
funduszów J W W .  Suchodolskich mającego, z a ­
sięgnąć z d o ła ła , n in ie jsze  oświadczenie dla  
trzykrotnego ogłoszenia w Kitr. Lit. umieścić po ­
stanawiam , własną podpisując się ręką. D z ia ­
ło się jak  w yżcy  w Wołkowysku. J a n  W olski  
K olleg ic lny  Aisesor.

Roku 1822 mca ja n u a ry i  6  dnia przed 
Sądem Grodz. W i le ń .  stawając obecnie A d w o k a t  
subseliow i Regent Gran. Jan K anty  K r u s iń s k i  
oświadczenie niniejsze do a k t  podał przyjęliśmy*  
Prezydent Adam Dauksza. K arol Romanowie* 
Sędzia G. P. W . Jó ze f  Horodihski Sędzia. 
Antoni Pomarnacki Sędzia. Jest w aktach świa-  
cię J ó ie f  tow iańsk i  Grodz. Wileński R egen t•

Roku 1822 mca lutego 6 dnia takowe 0- 
świadcztnie R edakcja  może umieścić w Kur. L it.  
świadczę. Józef Horudiński SędziajGrodt. fVilen.

wledliwił się i do znaeżney summy za świadectwem . 
rewersalnrch kwitów zadłużonym został, ale nadto j 
wszelkiego rodzaju papiery jedne do rachunku 
wpływające, drugie służące na possesyą Starostwa 
zabrał, i one przewrotnie tlómacząc , jakby poży- 
ctalnemi skrybtami mianuie. A  tym  sposobem aże­
by kogożkolwiek podstępnie nie uwiódł, razem na 
krzywdę i szkodę nienaraziłt podając to do powsze- 
czney, 1 samego obiał. wiadomości, niniejsze ostrze­
żenie w gazecie Kuryera Lit. umieszczam Dati 
Roku 1822 miesiąca f tbruary i  6 dnia.

Ghspar Czyi Sztatski Sowietnik i Kawaler. 
Wolno drukować 1822 lutego 6. d. W i ­
leński Ziemski Sędzia Aloizy Jasieński.

3. Podaje się do jpowszechney wiadomości-, iż 
’w skutek zalecenia JW - Grodzieńskiego Cywilnego 
Gubernatora , odbywać się będą na wymurowanie 
w miaście Brześciu Litew skim  K ordygardyi z Plac- 
I ’o> mą licytacje, to jest: w pierwszych dwóch t  ermi- 
nUch 10 i 30 februaryi w Brzeskim  Ziemsko po­
wiatowym Sądzie, a Ostateczny i 5 marca t e r a ź ­
niejszego roku w Grodzieńskiej' skarbowej izbie. ! 
Ż yczący  zatem przyjąć  na siebie obowiązek w ym u­
rowania takowych fudowli, zechcą stawić się z od- 
powiednienu trzec ie j części w ypadającej posrnie-
cie 2491 rubel 76 kop. srebrem summie kaucyarni-

L i s t  G o ń c z y .
3. W łościanin móy z majętności Lebiodki 

w  gubernii grodzieńskiey w lidzliim powiecie w pa* 
raiii W iawiorskiey le/.ącey, Jan Razmuk 7. p r o łe s -  
syi kucharz , zostawiony w W iln ie  przy r n o je y  
zonie, 27 przeszłego miesiąca januaryi roku idące 
go bez żadnego powodu z kw atery  W domie p ra '
Lita Kon try ma najętey zbiegł. M i  on lat 19, uro^ 
dy mierney, nieczysty, tw arzy bladawey śoiągło- 
okrągławey, oczu ciemnych, włosów także ciemnych
(chatain) w ogólności I izognomija jego przystoyna, 
pisać i czytać nie umie, po polsku mówi nie r.U'
pełnie czysto; ubiór ouego: szpencerka ciemno sza* 
rączko w ego sukna z, zielonym kołnierzem, rayt°* 
zy takiegoż sukna skurą w ykładane, kamizel^'1 
jedna sukna pąsowego druga plućieukowa, pU*7Cg 
takiegoż sukna z podobnymże zielonym kołuief*6”1 
znacznie podnoszony, w butach i w lakierowany”} 
kapeluszu. Gdzieby się takowy człowiek 
naypokorniey upraszani wszelkich władz oodes*3 
nie oucgo av Sąd niższy Ziemski Li l/ki. a kosz1-3
ponieść się mogące powróconymi zostaną.

Ignacy Urogomir Potrykowśki Sędzia Gfan1'  
czny Lidzki.

5 Od Rządu gubernialneeó Litcwsko-Grodzie”* 
" - -  B o s«3

O s t r z e ż e n i e .
2 Idiiey podpisany przy  odwołaniu się do . . .  _

irotestacyi w aktach Ziem. Ptu Zawueyskiego Gu- skiego ogłasza się: ia dla nabycia z.naydująccgo ^
1 ernii Wilen zapisanej, niemniey do rozpoczęte- w  tnteyszcy gubernii w  mieście pow iutoww” 1 ?.
(0 w tymże Sądzie processu z Imc Panem M y  ha- nimie, murowanego domu zydu Lhalłtia . OVV»,cj ^
em Czyżem Rotmistrzem Lidzkim  w takim dowo-

1 * * ... T _____! J . .  J  .  ̂ l  1 1 ,  wia nl /ł A
C m  I s Z j r Z C M  i n t W O W  M - e - i + w e m  -  -  —  —

lżeniu: i s  pornieniony Imć będąc installowanym do 
.arządiama 1 odministrowania w starostwie l)iiś-j r Z t j u z a r i i a  i o a m i r u a i r u w u f i i i *  ^  u o « . w i C  c w . u -

ieńskim czyli Kuryłowickim, wprzód w doiywot- 
9 władarue, póiniey  na lat 12 Naymiłościwiey 
rotestującemu się darowanym, i onym zarządza­
ne przeż lat 1 p oskaiony od włościan o naduŁy- 
a, z woli R ządu C u lem . Mińskiego w roku 1818 
mimo wiodom-jść protestanta) zostawszy oddaln- 
yin, nietylko t  dochodów wybieranych nicuspra-

Obsenracye
mettrelogi-

e tne .

Czas obser u acyl 

dnia 8 średnia 

dnia 9 śrsdnia 

dnia 10 g o d i. 7

IVysukosc Barom.

lin.37 cal. 8,56 
37 — 6,8 *—

37  —  1 0 ,0  —

5*5 J . ł . i q,
wieża Landy, oddanego na ewikcyą1 różnych a 
stareżeń prowiantu wzywając się życzący, ^  .
zechcą przybydź na targi w  tyr minach nc"  0 
znaczonych, to jest dnia 10 i 19 inoa a pry Id ^  
żącego 1822 roku, d° Słonimskiego mieskiego y !l 
sza, na trzeci i ostateczny do tego gubernia. 
Rządu za t rzy  miesiące, , od czasu ostatniego 
drukowania, które późniey nastąpi w w iacloi. 
mościach Sankt petersburskich lub Moskicws 1 
Dnia j 3 jannarvi 1822 roku. Lxpedytór lvntpou^

t> poUjfIVys. Ther. l im u  

+  3/11 łtopni

+ 3.6 — —
+  ■ a S -----

IV i a t r  y . 

Poludn. Z.ictmd. 
1’oludn. Zachód. 
1’ćliioc. Znphod.

Odmiana  w 

Pogoda 
Pochmurno 

Pogoda

na pierwsze dwa term inu do Brzeskiego Ziemsko, 
powiatowego Sądu , a no ostateczny do G r o d z i e ń ­
sk ie j skarbowej izby. dopełnienie ’ wymurowania 
takowych budowli temu poleconym będzie, który ze ; 
zm niejszeniem  wypadającej po śmiecie summy, ta­
kowy obowiązek przyjąć na siebie zgłosi A7y,‘

'  ' Radca W incenty Styczyński '
Regeslrant M irn y  .
Radca ty tu la r n y  J. Dobrzylen ^ 1.

/


